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0. ii. Grudnia,
KURJER WARSZAWSKI,

Wspomnienia.
Jan  H rab ia  Potock i, w ydanie  
histo: Sarm acji 17J 9.

KOWÓSCI WARSZAWSKIE.
D ii i  w Kościele O Ó . Kapucynów odby- 

Jy^sie cxekw je za duszę i . p. Franciszki z Ko­
chanow skich Kam ińskiem  Już tedy ostatnia 
usłue« została oddaną zwłokom tej z którą zga­
sło ty le  przym iotów  duszy, serca i rozum u, iz 
pozostałym  przyiaciolom  zdaie się źe nie ieuną 
isto tę  strac ili, ale raczej tyle ile przedm iotów  
m yśl obiać może, tyle ile wzruszeń ich serca są 
pozbaw ione— M uzyka Ekewkwowała podprze- 
w ódnictw em  P. K urpińskiego , Rekwjem  z ło ­
żone. zwyborU dzieł najznakom itszych tego, ro - 
dzaiu  kom pozytorów  M o za rta , RosettcgO , W in ­
tera i . t  d. N igdy ona n iem iała  właściwszego 
zawodu iak przy otw arciu padwojóW da. p rzy ­
szłości dla tej której dusza była pow iernicą 
wszystkich taiem hic tej nadludzkiej mowy— R *- 
zerw anie w ęzła  który ią łączył z tym  św iatem  
'niem ogłe się stać do tk liw iej i boleśniej iak wpo­
śród tych dźwięków, k tóre zdawały się pom iiać 
iy iący ćh  ieśzcze słuchaczów a gonić za uko. 
chhną im Kap'an'ką. O by one m ogły zanieść 
te j pięknej duszy nasz żal i nasze w estchnienia.

N a pdtlrrunki K olenda  zwane, ofianjiące się 
zwykle w nadchodzące Sw jęta, lub.na n o w y rp k , 
znajdu iąśię  u Pani F tbr* T o irter  p rzyp licyd ła ' 

giej N. 58 Ó nowo pFzybyłe  z Paryża Kapelusze 
D am skie, rękawiczki, trzewiki futrzanne, Pacl>- 
n id ła  i rozm aite galaiitąrje— N iem niej w C u . 
k iern i P- Loursa  przy ulicy miodowej s^ bardzo j 
p iękne koszyki, skrzyneczki, w oreczk i,fU deł.

Raf, %YzeIkiegó ło jz s ia  słodyeźe, sftiżąee nk 
tenże przedm iot— Przypom inam y oraz iż będzie 
11‘końćzbńym  alm anach Damski Flora  zw ybo­
rem  poezji i p ism  rozm aitych , ozdobiony ry ­
cinam i, iako narodowa kolędi, dostać go m ożua 
u P . L etfona.

W czoraj bardzo liczny orszak przepro„ 
wadzał zwłoki ś.p. Bobom ej tu tejszej m ajętnej 
Obywatelki zm arłej bezdzietnie.

Dalszy ciąg P rofesorów  uczących w Król: 
U niw ersy tec ie  W arszaw sk im .— w W ydziale le. 
karskim .— i. Franciszek XYwery D ybek  Do 
któr F ilózófji, M edycyny i C h rru rg ji, Profesor 
zw yczajny Dziekan W ydziału  lekarsk iego , 
uczy C hitu rg ji wyższej sześć raży w tygodniu  
od godziny i i — t s  przytem  Wskazuie ncr.niom 
sposoby W ykonywania operacjow  ch iru rg i­
cznych w  P oniedziałk i,W tork i, CzWartki i P ią t­
ki od godziny i i — n r  N akoniec w ykłada 
k lin ikę ch irurgiczną codziennie od godziny 
ę —-16.— 2. Józef Celiński D októr Filózófji , 
P rofesor zw yczajny, daie F arm acją Czyli N a u ­
kę  przygotow yw ania lekarstw W Poniedziałki , 
W to rk i, Środy, Czwartki i P iątki od godziny 
7 — g rano , tudzież Chemją policyjną i prawną 
w tejże samej godzinie w  S obotę.—5 - Jan G od- 
fred  F rejer  D oktor M edycyny i C hirurg ji, P ro ­
fessor zw ycza jn y  uczy,sześć razy w  tygodniu 
od godziny 7— $ rano T erapji ogólnej, po k tó ­
rej ukończeniu dawać będzie T erap ją  szcze- 
góltią, p rzytem  czyiii dośw iadczenia kliniczne

w Król: In sty tucie  k lin icznym  codziennie od gć>
dżiny 8— 9 nakoniec w półroczu letnim  d w a -  
razy w tygodniu w gódzłhie później prżezna .  
czyć się mającej daw ać będzie Pharm acocate- 
graphalogją to iest N aukę o Sposobach przepi­
sywania lekarstw.— 4. W in cen ty  S zc zu c k i  Ó ó’- 
k tór M edycyny i C h irU rg ji,  Professor zwy’.  
czajny  uczyć będzie przez półrocze z im o w e 
Propedeutyki Nauk lekarskich We W to rk i i 
Czwartki od godziny a— 5 po południu, zaś 
przez cały kurs roczny Patalogii ogólnej w P o ­
niedziałki i P ią tk i, iako też  M aferji lekarskiej 
to iest N auki o sposobach sku tkow ania lekarstw

'1 we Sródy i Soboty od godziny 5 — 4. g. E j .
{ .ward W ilhelm  W ahlbourg , D októr ‘F ilózófji ,
; Professor W y  czajny w ykłada wyższą sztukę 
1 położniczą czyli babienia w1 Poniedziałk i, W to r­

k i, C zw artk i i P iątki od godziny 4̂ — 5 po p o ­
łudniu; w  kursie zaś letnim  przedsiębrać będzie 
z nćżniam i doświadczenia w  trudn ie jszych  p rz y . 
padkach położniczych cz tery  razy  na  tydzień  ; 
będzie także miewać lekcje o chorobach p łc i 
żeńskiej i dzieci na śWiat niedaw no w ydanych , 
tudzież w yłoży h isto rją  i litera tu rę  sztuki poi. 
łożniczej w godzinach następnie w yznaćzyć się 
mażących. —  (D alszy ciąg nastąpi.}

ź  W ilna .
D n ia ?  b: ar: obchodzoną tu była so» 

lettnie uroczystość orderu woiennego S. Jerzego, 
Do świetności najbardziej przyczyniła  się obe­
cność W .X . M IK O Ł A JA , O becnych Kawale*



r o w  było soo, zaproszeni zostali [nąbiesiadę,  
wczasie której spełniano za zdrowie N .P A N A . 
a  w końcu iedefi z  podoficerów ozdóbniony 
krzyżem tegoż orderu, otrzymawszy zezwolenie 
wezwał współ towarzyszów do spełnienia kieli­
cha za źdrowie\VielkiegoXcia który przyioł :en 
znak przychylności ku niemu woiowników 
^najczulszym wyrażeni wdzięczności.

R o z m a i t o ś c i .
W. Paryżu wychodzi pismo perjodyczne 

Krgni'ca Duchowna w którem się znajdnie na j ­
czystsza nauka Chryst janizmu. Niewiele iednak 
to pismo miało prenumera torów:słychać iż nie. 
które osoby maią złożyć pewną kw otę  na u trzy­
m anie  nadal tego użytecznego pisma.

w Kalendarzu f ie lg r z y m  L w ow ski na 
rok ig c a  wydanym, znajduie się S tatystyka 
Krolsstwa Galicj i,  z której cokolwiek umiesz­
czamy: Galicja co do obszernosci kraiu iestdru» 
gą prowincją M onarchji  Austriackiej,  u rodza j■ 
nej ziemi ma 11,683 64+ morgów. Ludność 
5 .8  i 78 .4 Óosób ztych 4 , i 8  5 0 u c h o w n y c h 3 i ,7 7 a  
szlachty, 4 5 6 6 , Urzędników, 9,930 mieszczan 
i Rzemiesników, 3S4>5S 4  Gospodarzów rolni­
czych, reszta wyrobnicy i zagrodnicy. Miast  
Królewskich icst 22 , Poddańczycłi  i m unicy .  
palnych miast 44,  miasteczek r 8 3 , wsi 6016 
domów 616,194. Drogi bitej 392 mil. Żydów 
a o ć ,  175 głów.

Poeta Rossyjski Kamenbwik  posłał C h iń ­
skiem u Cesarzowi napisaną przez siebie odę 
O n a jw yższe) Js tn o ic i. M onarcha Chiński 
p rzy ją ł rn d a r  zwielką radością, rozkazał na 
swój igzyk tłum aczyć i zawiesić w sali audjen- 
Cjanainej.

Krdl P ruski m ianow ał Następcę tronu 
P rezesem  w K om m issji układaiącej dla Prus 
K onstytucją—-Professor Vos w ydal w B erlin ie

plan zupełnego pokonania Turków i wypędzenia
ich z E u ro p y ,. do czego radzi najprzód aby przez 
50 lat panował  pokój pomiędzy wszystkiemi 
Mocarstwami Chrześcjańskiem>C*. więc trudna 
abyśmy się doczekali skutku tego planu) 
w Rzymie tw o rzy  się krucjata przecw Turkom, 
bardzo wiele iuż zebrało się ochotników , a Da„ 
my. Rzymskie  z zapałem wspieraią ich usi ło* ' 
wania, lecz Ojciec S. dotąd niedał zupełnego 
zezwolenia na tę wyprawę— Dyplomatycy A n s  
gielscy wpismach publicznych dowodzą i i  wojna 
Rossji z Turc ją  nieochybnie nastąpić musi.

Uboga panienka wAnglji dostała przecież 
męża, lecz niemiałazaco sprawić ślubnej sukni,  
dowiaduie się iż pewna Dama postradawszy 
przez wiek i słabość zęby, szuka zębów młodej , 
i zdrowej dziewczyny dla wprawienia ich sobie. 
P anna  młoda woląc iść do slabu w  pięknej s u t  
kni niż  mieć zęby,  przedała ie starej D a m i e , 
za znaczną summę, co zręczny Dentysta  w y k o ­
nał  z zidowolnienient str  on obu.— M iasto Kar- 
tagiena podało Królowi Hiszp.ańskiem u przełoo 

• żenie w mocnych wyrazach, za ca łkowitem u- 
t rzymaniem Konstytucji.  —  W  temże mieście 
5Óletnia kobieta od 12 lat zamężna wydała 
iuż na świat 18, dzieci.

przyjechali do W arszaw y. 
Krasicki  Rafał Hrab: z Łucka.
Słubicki Jan O,by: * Załuskowa.
G ra jbńer  StanisI:  O by:
Zakrzew ski  Fryde: O by:
Zakrzewski by: Kapit: z Włodawy.
Wesel Adam Oby.
Młocki Lad w: Szam b: z Magnuszewa. 
Pud łow ski Jgna:  Oby.
Krasicki  Leon Hrab. z Kamieńca.
Osipowski Radca.

' Paiew ski O by. z Kobylej wolą.

Grabowski X aw ery Oby: z Popow*.
Porzecki Oby, z Kaliskiego 
Biesiekierski Fryd- Oby:
K o rw in  Felix zRadzinka 
Dembowski Mich: Oby: z Brornowic.
Szczuka A n d r :  Oby: z Nowogrodu.
Borowski A n ton i  Oby. z Dominopola.  
Borewski Stani: O by: z Dominopola.
Łoński Tomasz Sekretarz.
M a je r  Kazm: O by :  z Woli.
Konarzewski A ndrz :  Oby: z Ciemiowka. 
Sarnaccy Felicj : i F ra n :  Sędziowie z  Siedlec. 
Czarnecki Felix  Kaszt:
Lubomirski  Marcel: Xźe z W oli.
Śzepietowski Józef Poseł. , .

1 Milkowski Komm: z Kielc 
Jaczewski Radca z Plewnjka.
Skarbkowa Agnisz: Hrab: z Kulimow*. 

D O N IE S IE N IA ,
Niże j  podpisany ma honor donieść Sza: 

Publicznośc i,  iż tuż z a  M arym ontck iem i r o ­
gatkami idąc. wpraw ą ku wisie , ma tak na pla­
cach iako i podszopami stoiącej wdobrym ga­
tunku i dobrze, wypalonej cegły kilkakroć sto 
tyąięcy, którą razem lub częściami zyczący 
sobie pabyć raczy się udać do dworu, fo lkow a 
gdzie z podpisanym ugodę w każdym dniu zrana 
do gogziny 9 zrobić będzie mógł- 

■ ’ Norbert W yszkow ski,
Jutro ieszcze widzieć będzie m om * op­

tyczne Paltoranm i A u tom ata  na Krakowkiem 
Przedmieściu pod Nr:  4 5 «.

Podpisany ma honor d o n i e ś ć  Przeswie. 
Publiczno: iż o tw o rz y ł  magazyn nowości na 
pierwszem piętrze, gdzie, rozmaite prseumto-_ 
ty przedaie za cenę niewięfcszą, za >aką 
przedaiąsię  w Paryżu. — G .osse  pizy u icy 
Miodowej Nr:  4971 w  Pałacu Dyzmańsk.®§°"


